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KOLEJARZE.
P o w ie ś ć  n a  t l e  s to s u n k ó w  k o le jo w y c h

napisał

A R T U R  G R U S Z E C K I .

W io s n a . J a s n e  p ro m ie n ie  s ło ń c a  p o ra n n e g o  ro z ­
ś w ie t l i ły  zm ęc zo n e  m u ry  s ta r y c h  k a m ie n ic ,  s k r z ą  s ię

n a  c h ro p o w a ty m  ty n k u ,  
o d s ła n ia ją  b ru ta ln ie  n a ­
g ą , b ru d n o  - c z e rw o n ą  
Cegłę, s p ło w ia łą  n a  d e ­
sz c z a c h  i ś n ie g a c h , b ły ­
sz c z ą  w  sz y b a c h  o k ien , 
z a g lą d a ją c  do m ie sz k a ń  
lu d z k ic h . Ż w a w e  w ró ­
b le  z w o łu ją  s ię  ć w ie r ­
k a n ie m , s f ru w a ją ,  p r z y ­
s ia d a ją ,  p lą c z ą c  s ię  p o ­
m ię d z y  p rz e c h o d n ia m i.

N a  ro g u  u lic y  o b ­
s z a rp a n y . m iz e rn y  c h ło ­
p a k , t r z v m a ją c  w  r ę k u  

b ru d n y , o b tłu s z c z ^ u y  ta le r z ,  w y k rz y k n ie  co  c h w ila :
—  F i i jo łk i !  F i i j o ł k i ! —  ze  szczeg ó ln y m  a k c e n ­

te m  z a c h ę ty , a  b io r ą c  w  b ru d n e  p a lc e  m a le ń k ie  b u ­
k ie c ik i .  p o d s u w a  j e  le p ie j  u h ra u y m  p rz e c h o d n io m .

Z  b ra m y  k a m ie n ic y , w ą s k ie j ,  w y so k ie j , z a n ie ­
d b a n e j.  w y s z ła  d z ie w c z y n a , z a ró ż o w io n a  s z rb k ie m  
sc h o d z e n ie m  po  s tro m y c h  sc h o d a c h  o ficy n y . U śm ie ­
c h n ę ła  s ię  n a  w id o k  ro z ja ś n io n e j  u lic y , z g ra b n y m  
ru c h e m  r ę k i  p o p ra w iła  o b fite  c ie m n o -b lo n d  w ło sy , 
w y s u w a ją c e  s ię  z p o d  le k k ie g o , s ło m k o w eg o  k a p e ­
lu s z a . i p o d g ią w sz y  św ie ż ą , p e rk a lo w ą  s u k ie n k ę  
g r a n a to w ą  w  b ia łe  p a s k i ,  p o c z ę ła  iś ć  s z y b k o  u- 
l ic ą .

D o jr z a ł  j ą  c h ło p a k , s p r z e d a ją c y  k w ia ty  i po d ­
b ie g ł  p o d a ia c  b u k ie c ik :

—  F i i jo łk i !  Ś w ieże ! M ajo w e!
P o c z u ła  d e l ik a tn y  z a p a c h  k w ia tk ó w , k tó r e  j a k  

s ię  j e j  z d a w a ło . z b ru d n y c h  r ą k  c h ło p c a  s p o g lą ­
d a ły  n a  n ią  l i to ś n ie .

Z a w a h a ła  się . S z y b k o  o b lic z y ła  p o s ia d a n e  p ie ­
n ią d z e . M ia ła  je s z c z e  fiO h a le r z y , a  d z iś  d o p ie ro  
16  m a ja ,  je s z c z e  t a k  d a le k o  do 1 c z e rw c a , uo po ­
b r a n i a  p e n sy i . P rz e z o rn o ś ć  n a k a z y w a ła  je j  p o ­
w s tr z y m a n ie  s ię  od z b y tk o w n e g o  w y d a tk u ... a le  fi- 
jo łk i  p a c h ły  t a k  m ile , t a k  s ło d k o  i w io ś n ia n ie  w o ­
b e c  z a d u c h u  u lic y , że  s z y b k o  s ię g n ę ła  do k ie s z e n i, 
p y ta j ą c  i le ?

—  D z ie s ię ć  h a le r z y ! . . B a rd z o  tan io ...
—  D a m  sześć .
—  T y lk o  d la  p a n i —  u ś m ie c h n ą ł i w rę c z y ł je j  

b u k ie c ik .
W z ię ła  i id ą c  d a le j  u lic ą , ro z k o s z o w a ła  s ię  z a ­

p a c h e m , m u s k a ła  u s ta m i d e l ik a tn e  k w ia tk i  i m i­
m o w o ln ie  o p a n o w y w a ło  j ą  p r a g n ie n ie  u j r z e n ia  łą k i ,  
d rz e w , g a ju , g d z ie  k w i tn ą  f ijo łk i, n ie z a p o m in a jk i ,  
s to k ro c ie . s a s a n k i ,  g d z ie  l ś n ią  w  s ło ń c u  d e l ik a tn e  
l iśc ie , ś p ie w a ją  p ta k i ,  b rz ę c z ą  o w ady ...

I  a n i  s ię  s p o s trz e g ła ,  g d y  s t a n ę ła  p rz e d  s z e ro -  
k ie m i d rz w ia m i, p ro w a d z ą c e m i w p ro s t  z u lic y  n a  
s c h o d y  b u d y n k u  d y re k c y i  k o le i.

P r z e d  k l a t k ą  sch o d o w ą , z a s ło n ię tą  s z k la n e m i 
d rz w ia m i, s t a ł  w  m u n d u rz e  p o w a ż n y  p o r ty e r ,  w  
c a łe m  p o c z u c iu  sw e j g o d n o śc i. P r z e lo tn ie  s p o j rz a ł  
n a  w c h o d z ą c ą  m a n ip u la n tk ę ,  n ie  r u s z a ją c  s ię  z 
m ie js c a  s k in ą ł  g ło w ą  p r o te k c y jn ie  i  zn ó w  b e z m y ś l­
n ie  p a t r z a ł  n a  ro z ś w ie t lo n ą  u lic ę , p rz e z  k tó r ą  
s p ie s z y ły  d o ro żk i, c ią g n ę ły  fu r m a n k i  p o d m ie jsk ie , 
p r z e s u w a ły  s ię  s łu ż ą c e  z  k o s z y k a m i i  ż y d z i w  d łu ­
g ic h . c ie m n y c h  c h a ła ta c h .

P o  s z e ro k ic h , w y g o d n y c h  sc h o d a c h  w b ie g ła  n a  
p ie rw sz o  p ią t r o  i w  d łu g im , ja s n y m  k u r y t a r z u  d o j­
r z a ła  k i l k u  u rz ę d n ik ó w , id ą c y c h  p o sp ie sz n ie  do 
sw y c h  b iu r .  P rz e m k n ę ło  j e j  w  m y ś li, ż e  m o że  s ię  
sp ó ź n iła , p rz y s p ie s z y ła  w ię c  k ro k u  w c h o d z ą c  n a  d ru g ie  
p ią t r o  i n ie c h c ą c y  z a w a d z iła  b u c ik ie m  o w y s ta j ą ­
c ą  sk ó w k ę . s łu ż ą c ą  do p r z y t r z y m y w a n ia  n ie i s tn ie ­
ją c e g o  c h o d n ik a .

Z  t r o s k l iw o ś c ią  w ie lk ą  s p o j r z a ła  n a  b u c ik , a  n a  
j e j  ł a d n e j ,  w ra ż liw e j tw a r z y  o d b iła  s ię  o b aw a . 
I s to tn ie  n a  sk ó rz e  b u c ik a , tu ż  o b o k  m a łe g o  p a lc a  
le w e j n o g i, w id n ia ła  b ia ła w a  ry s a . D o tk n ę ła  s ię  
je j  b ia ły m , d e l ik a tn y m  p a lc e m , w e s tc h n ę ła  g łę b o ­
k o , n ie  m ia ła  je d n a k  c z a su  d łu ż e j s ię  sm u c ić , g d y ż  
tu ż  o b o k  z a b rz m ia ł w ła ś n ie  g ło s  je d n e g o  z k o le g ó w :

—  D z ie ń  d o b ry  p a n i.
S z y h k o  o p u ś c i ła  s u k ie n k ę , z a ru m ie n io n a  od p o ­

w ie d z ia ła  n a  p o z d ro w ie n ie  i  p o b ie g ła  w  g ó rę . j
N a  d łu g i, w ą s k i  k u r y t a r z  w y c h o d z iły  lic z n e  

d rz w i b iu r  p o sz c z e g ó ln y c h . O tw o rz y ła  je d n e  z n ic h  
i  w e s z ła  do  p o k o ju  n ie m a l k w a d ra to w e g o , o św ie ­

t lo n e g o  je d n e m  o k n em . O w io n ę ło  j ą  s tę c h łe , d u sz ­
n e  p o w ie t r z e , p r z e s ią k n ię te  k w a s k o w a tą  w o n ią  
św ie ż y c h  te k tu r ,  s ta r e g o  d y m u  ty to n io w e g o  i k u ­
r z u  po  n ie d a w n e m  z a m ia ta n iu .

P o k ó j b y ł u m e b lo w a n y  tr z e m a  s to ła m i, s t o j ą ­
cym i ró w n o le g le , z w ró c o n y m i k ró ts z y m i b o k a m i 
k u  o k n u . P r z y  je d n y m  z n ic h  s ie d z ia ł  n iem ło d y , 
ły s a w y  b ru n e t ,  z  tw a r z ą  ż ó łta w ą , zm ęc zo n ą . S ły ­
sz ą c  o tw ie r a ją c e  s ię  d rzw i, s p o j r z a ł  z g ry ź l iw ie  w  
t ę  s t ro n ę , z m a rsz c z y ł k r z a c z a s te  b rw i, p o p ra w ił 
c z a rn y , b u f ia s ty  r ę k a w , c h ro n ią c y  p r a w ą  r ę k ę  od 
p o w a la n ia  p y łe m  lu b  a tr a m e n te m  i r z e k ł  z g o r y ­
c z ą :

—  W ie d z ia łe m , ż e  to  p an i... ta m te n  b ru k o t łu k  
z a w sz e  s ię  s p a ź n ia  —  i  z a ją ł  s ię  p is a n ie m .

W  o d p o w ied z i u s ły s z a ł  u p rz e jm e  s ło w a :
—  D z ie ń  d o b ry  p a n u  —  n a  co s k in ą ł  g ło w ą  

o b o ję tn ie .
O n a  s t a r a n n ie  w y ta r ł a  k rz e s ło  c h u s te c z k ą , p o ło ­

ż y ła  o b o k  n a  a k ta c h  b u k ie c ik  f ijo łk ó w  i z  p ó łk i 
p rz y tw ie rd z o n e j  do s to l ik a ,  z d ję ła  p lik  p a p ie ró w .

Z a c z ę ła  w p is y w a ć  c y f r y  f r a c h tó w , o d d a n y c h  n a  
s ta c y i ,  le c z  m im o u s i ło w a ń  s k u p ie n ia  u w a g i, d ra -  
źuiła. j ą  d u sz n a  a tm o s fe r a  p o k o ju , z w ła sz c z a  ż e  od 
c z a su  do c z a su  p rz y  n a c h y la n iu  s ię , z a la ty w a ł  do 
n ie j  z a p a c h  f ijo łk ó w  i z łą c z o n e  z  te ra  w sp o m n ie n ia  
s ło ń c a , łą k ,  św ieżo śc i. S ie d z ą c y  p rz e d  n ią , p rz y  
sw y m  s to l ik u  k o le g a , z a p a l i ł  t a n ie  c y g a ro , a  d u ­
sz ą c y  dym  n a p ły w a ł  k u  n ie j .  T e g o  b y ło  je j  z a ­
n a d to ;  w s ta ła  i o tw o rz y ła  o k n o . ś w ie ż y  p o w iew  
p o w ie tr z a  n a p e łn i ł  po k ó j.

S ta r s z y  k o le g a  M a rc in  B o rs k i ,  n a  s tu k  o tw ie ­
r a n e g o  o k n a  p o d n ió s ł g ło w ę  n a c h y lo n ą , s p o jrz a ł  
d rw ią c o  n a  m a n ip u la n tk ę  J a n i n ę  T ra w e c k ą ,  w y ­
p u ś c i ł  w ie lk i k łą b  d y m u  i z a c z ą ł ze  s z e le s te m  o d ­
w ra c a ć  p a p ie ry , a  z n a la z łs z y  p o s z u k iw a n y  a k t  z a c z ą ł 
p is a ć . W ś ró d  c is z y  p o k o ju  s ły c h a ć  b y ło  p rz y t łu m io n y  
tu r k o t  d o ro żek , ś w ie rg o t ja s k ó łe k  i w ró b li, a  n a  
k u r y t a r z u  p rz y ś p ie sz o n e  k r o k i  u rz ę d n ik ó w . P o  do­
b r e j  c h w ili  d rz w i o tw a r ły  s ię  z ło s k o te m  i n a  
p ro g u  w  k a p e lu s z u , w  s z c z e ln ie  z a p ię ty m  p a lto c ie  
w io se n n y m , s t a n ą ł  p rz e ło ż o n y  J a n  R a m m e r, n a c z e l­
n ik  g ru p y .

S p o jr z a ł  su ro w o  z p o z a  o k u la ró w  n a  s ie d z ą ­
c y c h , a  w id z ą c  t r z e c i  s tó ł  p u s ty , z m a rs z c z y ł s ię  
i n a  je g o  zw ię d łe j, s c h o ro w a n e j tw a r z y  z a ry s o w a ­
ło  s ię  n ie z a d o w o le n ie . N ie  w c h o d z ą c  do b iu r a  s p y ­
t a ł  z g ry ź liw y m  g ło se m :

—  G d z ie  p a n  W ilm a ń s k i?
W  te m  w z ro k  je g o  p a d ł n a  o tw a r te  okno . 

s z y b k o  w ię c  p r z y m k n ą ł  d rz w i z a  s o b ą  i z a w o ła ł 
g n ie w n ie :

—  K to  o tw o rz y ł? — w s k a z a ł  p a ra s o le m  o k n o  —  
p ro s z ę  z a m k n ą ć !

T r a w e c k a  z a c z e rw ie n io n a , w s ta ła  s z y b k o  z k rz e -  
s ła , m ó w ią c  n a  sw e  u s p ra w ie d liw ie n ie :

—  S ąd z iłam ... t a k a  p o g o d a , a  t u  duszno ...
—  Co p a n i  s ą d z i ła  n ie  w iem ... a  tu  b iu ro ... 

z a c h c ie w a  s ię  k o m u  sa lo n ó w , n ie c h  id z ie  ta ra ...
P r z y p a t r y w a ł  s ię  b a d a w c z o , czy  o k n o  d o b rz e  

z a m y k a , r z u c i ł  o k iem  n a  je j  s to lik , a  w id z ą c  fi­
jo łk i  u ś m ie c h n ą ł s ię  w z g a rd liw ie , w z ru s z y ł ra m io ­
n a m i, c e d z ą c  p rz e z  z ę b y :

—  T a k a  to  ro b o ta ... — i p o sz e d ł do p rz y b o c z n e g o  
p o k o ju , do  sw e g o  b iu ra .

W  p o k o ju  ty m , p ró c z  b iu r k a ,  s t a ł a  s z a fa , k i l k a  
k r z e s e ł  i  w ie sz a d ło  n a  rz e c z y . P o w ie s i ł  k a p e lu s z , 
a  ro z p ią w s z y  p a lto ,  r o z b ie r a ł  s ię  p o s tę k u ją c  c icho , 
g d y ż  w  c z a s ie  p ię tn a s to le tn ie j  s łu ż b y  w  ru c h u , po  
ró ż n y c h  s ta c y a c h ,  n a b a w ił  s ię  re u m a ty z m u , k tó r y  
m u  od c z a s u  do c z a su  d o k u c z a ł. W z b u rz o n y  o t­
w a rc ie m  o k n a  w  p rz y le g ły m  p o k o ju , w  p rz e c z u c iu  
m o ż liw y c h  b ó lów , r o z t a r ł  k o la n a  i  u d a . G n ie w n y , 
p o p ra w ia ją c  o p a d a ją c e  o k u la r y ,  p o d sz e d ł do o k n a , 
s p r a w d z i ł  z a m k n ię c ie  i  z  w e s tc h n ie n ie m  u s ia d ł  
p rz y  b iu rk u . P r z e g lą d a ł  o d ro b io n e  ,.k a w a łk i" ,  a  
s p o s trz e g łs z y  n a  je d n y m  a r k u s z u  k le k s  a t r a m e n ­
to w y , w s ta ł  i s t a j ą c  w  d rz w ia c h , r z e k ł  su ro w o :

—  P a n ie  B o rsk i... r a z  n a  z a w sz e  m ó w iłem , ż a ­
d n y c h  k le k s ó w , p lam , p o p ra w e k ... ro z u m ie sz  p a n ?

U p o m n ia n y  p o d n ió s ł n a  n ie g o  zm ęc zo n e  o czy  
i p o w s trz y m u  ją c  u śm ie c h  z ło ś liw y , u s p ra w ie d liw ia ł 
s ię :

—  P a n ie  n a c z e ln ik u , to  w in a  a t r a m e n tu ,  m ów i­
łem  ju ż  o tem .

—  A tr a m e n t  j e s t  d o b ry , c a ła  d y r e k c y a  go  u- 
ż y w a , to  n ie u w a g a  pana,.

—  T o  z a p e w n e  w e  w s z y s tk ic h  b iu r a c h  ro b ią  
k le k s y .

—  N ic  m n ie  n ie  o b c h o d z ą  in n e  b iu ra , ty lk o  
m oje... p ro s z ę  u w a ż a ć .

—  D o b rze ... a  s w o ją  d ro g ą  a tr a m e n t . . .
—  D o ść  tego !... ż eb y m  p a n u  d a ł  z ło ty  a t r a ­

m e n t, n ic  n ie  pom oże, b o  p a n  m a sz  c ię ż k ą  rę k ę .
— Z  w in y  k o le i— o d m ru k n ą ł i c h m u rn y  w z ią ł 

s ię  d o  ro b o ty .

—  K o le i... k o le j —  d rw ił  p rz e ło ż o n y  —  a le  
z je j  ła s k i  m a s z  p a n  k a w a łe k  ch leb a .

—  G o rz k ie g o  —  r z e k ł  pó łg ło sem .
P a n  n a c z e ln ik  m ia ł w ła śn ie  ro z p o c z ą ć  n a u k ę  m o ­

r a l n ą  o d o b ro d z ie js tw ie  k o le i, g d y  c ic h o  u c h y li ły  s ię  
d rzw i od k u r y t a r z a  i u k a z a ła  s ię  tw a r z  m ło d eg o  
sz a ty n a .

—  A ... w ita m  p a n a  W ilm a ń s k ie g o  —  z a w o ła ł 
z i r o n ią  p rz e ło ż o n y  —  p ro s z ę  b liże j... ju ż  w p ó ł do 
d z ie s ią te j  —  s p o j rz a ł  n a  z ło ty  z e g a re k  — c z y  p a n  
W ilm a ń s k i  n ie  w ie , j a k i e  s ą  g o d z in y  u rz ę d o w e ?
I  ja ,  p rz e ło ż o n y , m am  c z e k a ć  n a  ła s k a w e  z ja w ie ­
n ie  s ię  p a n a ?

W ilm a ń s k i  p rz e z  c z a s  te j  p rz e m o w y  u s ta w ia ł  
sw ą  la s e c z k ę , w ie s z a ł  k a p e lu s z  i  s c h y la ją c  le k k o  
g ło w ę  ze  s t a r a n n ie  ro z c z e s a n e m i w ło sam i, o d p o ­
w ie d z ia ł śm ia ło :

—  P a n  in s p e k to i w e z w a ł m n ie  w  s p ra w ie  
c h ó ru  k o le ja r s k ie g o .  .

—  Ś p ie w a n ie m  n ie  o d ro b isz  p a n  sw y c h  z a le ­
g ło śc i —  s p o j r z a ł  w  s t r o n ę  s to l ik a  p e łn e g o  p a p ie ­
rów .

—  P a n  in s p e k to r  k a z a ł ,  b y łe m  p o s łu sz n y  —  
zn ó w  s k ło n ił  g ło w ę.

— O tó ż  ro b o ta  —  m r u k n ą ł  g n ie w n ie  p a n  n a ­
c z e ln ik  w ra c a ją c  do s ieb ie .

W ilm a ń s k i  u s ia d ł  i z w ie lk im  h a ła s e m  j ą ł  po ­
rz ą d k o w a ć  p a p ie r y  m ru c z ą c :

—  Z a w s z e  n a w a li  m i ty le ... w s z y s tk o  n a  m nie... 
te g o  z a  w ie le ...

G d y  ja k o  ta k o  u p r z ą tn ą ł  s tó ł, w y ją ł  p ę k  b ły ­
sz c z ą c y c h  k lu c z y k ó w , je d n y m  z n ic h  o tw o rz y ł s z u ­
fladę , w y ją ł  ln s te r k o  rę c z n e  i s t a r a n n ie  z a c z ą ł s ię  
p r z y g lą d a ć  sw e j b la d a w e j ,  t r o c h ę  z la m p a r to w a n e j  
tw a rz y ;  d e l ik a tn ie  p r z y c is n ą ł  n a s ta w io n e  w  g ó rę  
w ą s ik i , a  n a s tę p n ie  c z y śc ił p a z n o k c ie , co s k o ń c z y ­
w szy  ro z ło ż y ł p a p ie r y  i  n ie d b a le  z m in ą  z n u d z o n ą  
w z ią ł s ię  do ro b o ty . P o  c h w ili w y ją ł  p a p ie r o s a  
i p o sz e d ł po  z a p a łk i  do B o rsk ie g o . N a s to l ik u  
ś ro d k o w y m  T ra w e c k ie j  d o jr z a ł  f ijo łk i. Z b liż y ł s ię , 
w z ią ł b u k ie c ik , p o w ą c h a ł i ro b ią c  s ło d k ie  oczy , 
r z e k ł  p rz y c isz o n y m  g ło sem  z u d a n ą  c z u ło ś c ią :

—  Co z a  ro z k o s z n y  k w ia tu s z e k ...  z w ię d n ie  tu  
w  z a d u c h u , ja k ż e  m i g o  ża l...

U d a ła ,  że  n ie  s ły s z y  i p o c h y liw s z y  się , z a ję ła  
s ię  p ra c ą .

—  P o z w o li p a n i, ż e  d a m  im  w o d y  —  a  n ie  
c z e k a ją c  odp o w ied z i, w ró c ił  do sw eg o  s to łu  i w y ­
s z u k a ł  f la k o n ik  z p e r fu m  w  szu flad z ie .

—  J e s z c z e  w ody... i d o b rz e  im  b ę d z ie  —  u- 
ś m ie c h n ą ł się .

W  c ic h y m  p o k o ju , m im o p rz y c is z o n e g o  g ło su , 
s ły c h a ć  b y ło  rozm ow ę. P ie r w s z y  p o ru s z y ł s ię  n a  
k r z e ś le  B o rs k i i s p o j r z a ł  z ja d l iw ie , a  p o  c h w ili o- 
d ezw a ło  s ię  o s t r z e g a ją c e  k r z ą k a n ie  p a n a  n a c z e ln i ­
k a  z p rz y le g łe g o  p o k o ju . W ilm a ń s k i  n ie  z w a ż a ł 
n a  to , p o sz e d ł n a  k u r y t a r z  i z u m ie szczo n eg o  ta m ­
że  k r a n u  w o d o c iąg o w eg o , n a la ł  w ody . W ró c iw s z y , 
p o s ta w ił  f la k o n ik  z f iijo lk a m i n a  s to l ik u  i z w r a ­
c a ją c  s ię  do s ie d z ą c e j, s p y ta ł :

—  C zy  d o b rz e  te r a z .
—  D z ię k u ję  — o d p o w ie d z ia ła  su c h y m  g ło sem .
—  P ro s i łb y m  o z a p a łk i  —  rz e k ł  do B o rsk ie g o , 

k tó r y  w ła ś n ie  su m o w a ł.
—  P r z e r w a ł  m i p a n  — m r u k n ą ł  n ie c h ę tn ie  —  

le ż ą  p rz e c ie ż  n a  s to le .
—  N ie  śm ia łe m  b ez  p o z w o le n ia  —  u ś m ie c h n ą ł 

s ię  iro n ic z n ie .
—  P a n n o m  z a w ra c a j  p a n  g ło w ę  —  s p o j r z a ł  na, 

s to l ik  T ra w e c k ie j  — b ie r z  p an ...
—  I  id ź  do d y a b ła  —  z a śm ia ł s ię  W ilm a ń s k i  

z a p a la ją c  p a p ie ro s a .
—  T e g o  n ie  p o w ied z ia łem , ale ...
—  C h c ia łe m  — d o d a ł m ło d y  ze  śm iech em .
—  A le  p rz e r w a ł  m i p a n  i c a łą  k o lu m n ę  m u ­

szę  p rz e ro b ić .
Z n ó w  c h r z ą k n ą ł  p a n  n a c z e ln ik ,  a  B o rs k i m ru ­

k n ą ł  n ie c h ę tn ie :
—  C h y b a  re u m a ty z m  m a  w  g a rd le .
—  T o  w y b o rn e  —  ś m ia ł s ię  W ilm a ń s k i  i  po ­

sz e d ł do sw eg o  s to łu .
W  ja k i ś  c z a s  w y sz e d ł ze  sw ego  p o k o ju  p rz e ­

ło żo n y , w  z a p ię te j  m a r y n a rc e ,  z  n a s ta w io n y m  k o ł­
n ie rz e m , w  k a p e lu s z a ,  t r z y m a ją c  w  r ę k u  s z k la n k ę  
i s k ie ro w a ł s ię  n a  k u r y ta r z .

G d y  d rz w i s ię  z a m k n ę ły , o d e z w a ł s ię  W ilm a ń ­
s k i :

—  T o  p ie rw s z a  d a w k a  p ig u łe k .
—  S a m  s ię  tr u je . . .  ze  s t r a c h u  —  d o d a ł B o r­

s k i  —  z a  d o b rz e  m u  je s t ,  to  w y s z u k u je  so b ie  
ch o ro b ę ... G d y b y  on b y ł  w  m o je j s k ó rz e  —  w e s t­
c h n ą ł.

—  A  cóż p a n u ?  —  s p y ta ła  T ra w e c k a .
—  M n ie ?  —  s p o j r z a ł  b a d a w c z o  —  ' b o ru ję  n a  

ż o łą d k i ż o n y  i  c z w o rg a  d z iec i. Cl


